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PRZYSZOWIANKI ZAPOBIEGŁY SAMOBÓJSTWU W… AUSTRALII GMINA GIERAŁTOWICE. OBCHODY 3 MAJA

Lata przemijają, 
pamięć trwa…
W Gierałtowicach i Przyszowicach odbyły się gminne 
uroczystości z okazji 232. rocznicy uchwalenia Konstytucji 
3 Maja i 102. wybuchu III powstania śląskiego. 

O bohaterkach głośno w mediach.

Przyszowice – delegacja samorządu pod przewodnictwem wójta Leszka 
Żogały składa kwiaty przed pomnikiem powstańców śląskich/fot. 
Krzysztof Krzemiński.

Z organizowano je przed 
miejscowymi pomnika-
mi powstańców śląskich. 

Kwiaty złożyli tam i hołd po-
wstańcom oraz twórcom kon-
stytucji majowej oddali m.in. 
przedstawiciele samorządu 
Gminy Gierałtowice i sołectw, 
Powiatu Gliwickiego, Sejmu 
RP, miejscowych szkół, placó-
wek kultury i organizacji po-

zarządowych. W Gierałtowi-
cach odśpiewano „Mazurka 
Dąbrowskiego” – ton nadawali 
chórzyści miejscowego „Skow-
ronka”. Przy obu pomnikach 
asysty honorowej udzielił po-
czet sztandarowy Gminy Gie-
rałtowice, a wartę zaciągnęli 
harcerze z 79. Drużyny Zwia-
dowcy z Przyszowic.

Ciąg dalszy na stronie 2

Podziwia je cały świat
Szerokim echem niesie się po świecie wyczyn nastolatki i jej mamy z Przyszowic, dzięki 
którym udało się uratować od śmierci młodego człowieka w… Australii. – Być może 
jednak ktoś nie zdaje sobie sprawy z tego, że Agata i Anna Pilny, bo to one są tytułowymi 
superbohaterkami, mieszkają od urodzenia w PRZYSZOWICACH, z czego my – jako mieszkańcy 
– możemy być baaardzo dumni! – nie kryją satysfakcji przyszowianie na facebookowym 
profilu „Razem dla Przyszowic. – Brawo! Gratulujemy bohaterskiej postawy!

Dumę, radość, uznanie i sza-
cunek krajan z Przyszowic 
podzielają czytelnicy, in-

ternauci, radiosłuchacze i tele-
widzowie dosłownie na całym 
świecie. TVN, Polsat, TVP, RMF, 
Dziennik Zachodni, Radio eM – 
to tylko pierwsze z brzegu media, 
w których jest głośno o wyczy-
nie pań. I zapewne nie ostat-
nie. Bo też jest co opiewać… 
17-letnia Agata, uczennica II 
klasy liceum, natrafiła w ma-
jową niedzielę na niepokojący 
wpis jednej z uczestniczek cza-
tu, znajomej z Mauritiusa. Ko-
bieta ujawniła, że właśnie dowie-
działa się o zamiarze pewnego 
młodego Australijczyka, który 
chce się targnąć na swoje życie. 
Chłopak próbował przedawko-
wać (o swoim bólu pisał w inter-
necie). Podkreśliła, że „nie ma 
czasu do stracenia” i „liczy się 
każda minuta”.

Mocno przejęta sytuacją na-
stolatka powiadomiła o rozmo-
wie swoją mamę.

– Wydawało mi się, że to jed-
nak coś zbyt poważnego, żeby 
tak zostawić – wyjaśniła tę re-
akcję Agata w wypowiedzi dla 
TVP Katowice.

Pani Anna najpierw zadzwo-
niła na telefon zaufania. Tam 
poradzono jej kontakt z linią 
alarmową 112. Natychmiast 
skontaktowała się z Komisa-
riatem Policji w Knurowie. Dy-
żurny jednostki bezzwłocznie 
wdrożył odpowiednie procedu-
ry. Wydano dyspozycję krymi-
nalnym, którzy w trybie natych-
miastowym zebrali informacje 
o szczegółach rozmowy inter-
netowej oraz wszelkie możliwe 
dane, jak numery IP, pseudo-
nimy i adresy. Następnie po-
informowali Biuro Współpra-
cy Międzynarodowej Komendy 
Głównej Policji w Warszawie, 
skąd błyskawicznie skontakto-
wano się z policją australijską 
w Canberze. Pozostawało tylko 
czekać na informację zwrotną.

Ta nadeszła bardzo szybko 
i wywołała ulgę – australijscy 
funkcjonariusze zdążyli na czas. 
Dotarli do jednego z mieszkań 
w rejonie miasta Perth, gdzie 
zastali nastolatka w skrajnym 
zagrożeniu życia. Udzielili mu 
pierwszej pomocy i przekazali 
pogotowiu ratunkowemu. Tra-
fił do szpitala. Dziś już wiado-
mo, że czuje się dobrze.

Dzięki Agacie i jej mamie uda-
ło się uratować chłopaka na dru-
gim krańcu globu…

Wyczyn przyszowianek roz-
grzał media i internetowe fora. 
Na profilu „Razem dla Przyszo-
wic” z miejsca poleciały brawa, 
lajki i wzruszenia.

– Dziewczyny, jesteście na medal! 
– entuzjazmuje się pan Damian.

– Brawo dziołchy – wtóruje mu 
pan Krzysztof.

Same bohaterki reagują skrom-
nie.

– Jeśli mogłam zareagować, 
to chciałam pomóc – przyzna-
ła przed kamerami licealistka.

Mama Agaty jest dumna z córki.
– Cieszę się, że jest na tyle 

wrażliwa, że obchodzą ją inni 
ludzie – powiedziała Polsatowi 
pani Anna.

– Agata na razie nie wie, kim 
chce zostać w przyszłości. Na 
wybór zawodu ma jeszcze spo-
ro czasu, ale egzamin z poma-
gania zdała celująco – spuento-
wał reportaż o superbohaterkach 
z Przyszowic Polsat. Co prawda, 
to prawda…

/pg, bw/ Foto-grafika: Razem dla 
Przyszowic; kadry telewizyjne:  

TVP Katowice, Polsat. Uroczystość w Gierałtowicach.� Fot. Krzysztof Krzemiński
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Lata przemijają, pamięć trwa…
W Gierałtowicach i Przyszowicach odbyły się gminne uroczystości z okazji 232. rocznicy uchwalenia Konstytucji 3 Maja i 102. wybuchu III powstania śląskiego. 

3 -majowe rocznice, trady-
cyjnie już, nie przeszły bez 
echa w szkołach działają-

cych na terenie naszej gminy. 
Odbyły się okolicznościowe 
akademie i inscenizacje.

W Szkole Podstawowej im. 
Gustawa Morcinka w Gierał-
towicach miała miejsce insce-

nizacja, w której uczniowie 
przedstawili starania patrio-
tów, twórców konstytucji, 
o ratowanie ojczyzny. W pro-
gramie nie zabrakło muzyki 
w wykonaniu szkolnego chó-
ru i solistów. 

W Szkole Podstawowej im. 
Jana Pawła II w Paniówkach, 

w trakcie uroczystej akade-
mii, przypomniano historię 
tworzenia pierwszej w Europie 
konstytucji oraz sytuację ów-
czesnej Polski na arenie mię-
dzynarodowej. Uczniowie po-
pisali się także piękną recytacją 
patriotycznych wierszy.

W Szkole Podstawowej im. 
Karola Miarki w Przyszowi-
cach odbyła się akademia pt. 
„Święta majowe wierszem 
i piosenką malowane”. W jej 
trakcie przypomniano ważne 
daty i związane z nimi wyda-
rzenia. W programie znalazła 
się recytacja wierszy i śpiew.

Uczniowie ze Szkoły Podsta-
wowej im. Witolda Budryka 
w Chudowie aktywnie uczest-
niczyli w „Chudowskiej Ma-
jówce”, która odbyła się na 
obiekcie sportowym Gwiaz-
dy, występując m.in. w progra-
mie artystycznym. 

jm, fot. archiwa szkół

O ważnych w dziejach Polski wydarzeniach pamiętano również w placówkach oświatowych – uroczystości w szkołach (od lewej) w Przyszowicach, Gierałtowicach i Paniówkach.
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FINAŁ THE VOICE KIDS

Ania wśród 
gwiazd
Finał szóstej edycji programu 
The Voice Kids za nami. 
Gromkie brawa i powszechny 
podziw zebrała 13-letnia Ania 
Laskowska z Chudowa.

W ieńczący edycję kon-
cert odbył się 29 kwiet-
nia. W finale zaśpiewało 

dziewięć niezwykle utalentowa-
nych nastolatków oraz – mają-
ce już status gwiazd – Bryska, 
Sara Egwu-James, Blanka czy 
Carla Fernandes. 

Ania Laskowska wystąpiła 
w drużynie Tomsona i Barona. 
Zaśpiewała „There You’ll Be”, 
w oryginalnym wykonaniu Fa-
ith Less. Zrobiła spore wraże-
nie na publiczności i jurorach.

– Niesamowicie poprowadzi-
łaś ten utwór, nie dając od razu 
wszystkiego – zauważył Dawid 
Kwiatkowski. 

– Delikatna dziewczyna karmi 
nas dojrzałym głosem – podsu-
mowała Cleo.

Ostatecznie 13-latce nie udało 
się wygrać, ale udział w ścisłym 
finale popularnego programu 
jest ogromnym osiągnięciem. 
I zapowiedzią, że sceny świata 
stoją przed nią otworem. 

Gratulujemy!
/b/

ŚRODOWISKO. WIĄZY PRZY DRODZE…

Niech ładnie rosną
Na terenie gminy można zauważyć kolejne nowe nasadzenia drzew. Tym razem 
w Paniówkach, gdzie przy ul. Podzamcze za sprawą samorządu pojawiły się 84 wiązy 
Dampiera.

Dodatkowo przy każdym drze-
wie został zainstalowany wo-
rek nawadniający drzewo 

w okresach suszy – informują 
magistraccy urzędnicy. – Jedno-
cześnie z przykrością stwierdza-
my, iż kilka worków nawadniają-
cych zostało skradzionych.

To ważne spostrzeżenie. Brak 
worka nawadniającego spowo-
duje gorszy wzrost drzewa lub 
jego całkowite obumarcie w cza-
sie długotrwałej suszy.

– Dbajmy wszyscy o otaczają-
cą nas przyrodę i nie niszczmy 
nowo posadzonych drzew oraz 
pozostawmy worki tam gdzie 
są niezbędne – apelują gmin-
ni pracownicy. – W przypad-
ku dalszych kradzieży czy też 
zniszczenia zieleni będziemy 
zmuszeni każdorazowo zgła-
szać taki incydent na policję. 

/ug, b/

Fot. archiwum UG Gierałtowice

GIERAŁTOWICE, KATOWICE. PRESTIŻOWY TYTUŁ DLA TOMASZA ROŻKA

Promotor Polski 2023
Z dumą informujemy, iż mieszkaniec naszej gminy  
– dr Tomasz Rożek – został uhonorowany tytułem:  
Promotor Polski 2023.

T en prestiżowy tytuł przy-
znawany jest przez Fundację 
Polskiego Godła Promocyj-

nego „Teraz Polska”. Uroczy-
stość wręczenia odbyła się 25 
kwietnia, w trakcie Europejskie-
go Kongresu Gospodarczego 
w Katowicach.

– To ogromny zaszczyt i zo-
bowiązanie – wyznał laureat.

– Dziękuję moim Współpra-
cownikom z Fundacji Nauka 
To Lubię. Bez Was nie byłoby 
tego sukcesu – napisał gierał-
towiczanin na swoim popular-
nym profilu fb.

/j/fot. arch. T. Rożka
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WÓJT LESZEK ŻOGAŁA DLA WIEŚCI

Takich przykładów dobra, 
które nas otacza, jest bar-
dzo wiele. Kilka dni temu 

młodzi, znani artyści, wspar-
li walkę o zdrowie innego na-
szego mieszkańca, organizując 
koncert charytatywny. Do ak-
cji przyłączyli się spontanicz-
nie, działacze społeczni, przed-
siębiorcy i wielu innych.

To tylko dwa przykłady z ostat-
nich kilku, no, może kilkuna-
stu, dni. Można wyciągnąć na 
ich podstawie wnioski o wiele 
szersze. Po pierwsze, pomaganie 
ma sens. I zawsze warto wspie-
rać drugiego. Ale w sformuło-
waniu „pomaganie ma sens” jest 

właśnie to słowo „sens”. Nie od-
nosi się ono tylko do tego, kto 
pomaga. Ma również znaczenie 
przy ocenie tego, jak się poma-
ga. Wsparcie ma być po prostu 
skuteczne. Powinno przełożyć się 
na konkretny efekt, który będzie 
miał pozytywny wpływ dla tego, 
któremu pomagamy. Powyższe 
przykłady niewątpliwie takie są.

Z matematyki pochodzi poję-
cie fraktali, czyli obiektów „sa-
mopodobnych”. W pewnym 
uproszczeniu można powie-
dzieć, że część jest podobna do 
całości. Przykłady można mno-
żyć, ale nie zależy mi na tym, by 
tłumaczyć tu Państwu pojęcie 

wprowadzone przez B. Mandel-
brota do współczesnej nauki.

DZIAŁANIE JEST ODWAGĄ
Wspominam o nim, by pokazać, 
że jest to zjawisko powszechne 
w naszym życiu. Dla przykładu 
rządzenie gminą w sumie po-
dobne jest do rządzenia całym 
państwem. Kraj ma po prostu 
więcej zadań do zrealizowania 
i większy budżet.

Chciałbym zastosować frak-
tale (a robi się to w naukach 
społecznych) do przywołanych 
wcześniej przykładów. Co łączy 
te dwa wydarzenia? Jakiś stan 
rzeczy, na który ktoś się nie zga-

dza i zaczyna działać. Ważne jest 
to słowo „działać”. Konkretny 
człowiek podejmuje konkretne 
działania. Nie ogląda się na to, 
czy będzie to odebrane dobrze, 
albo źle. Nie myśli o tym, czy na-
razi się na śmieszność. Pewnie 
nie rozważa również tego, czy 
uda się, a może poniesie poraż-
kę. No i trzeba ponieść konse-
kwencje swoich działań. Dzia-
łanie wymaga odwagi. Trzeba 
wyjść przed szereg, zrobić cza-
sem coś na przekór. Każde dzia-
łanie, czy dotyczy spraw małych, 
czy też „wagi państwowej” jest 
do siebie podobne (tu się kłaniają 
fraktale). Trzeba wykazać się od-
wagą, podjąć działanie i przyjąć 
skutki swojego działania. Moż-
na te analizy ciągnąć dalej, ale 
nie o to tu chodzi.

DOBRO W ROZWADZE
Tak też powinno to chyba wy-
glądać w innych sferach nasze-
go życia. Sprawy rodzinne, spo-
łeczne, zawodowe. Nierzadko 
trzeba zdawać egzamin, który 
wymaga od nas podejmowania 
działania. Wszędzie powinno to 
być działanie sensowne i odważ-
ne. Bez kalkulacji, czy mi się to 
opłaci. Myślę, że może dlatego 
często „bohaterowie” publicz-
nych wydarzeń nie budzą nasze-
go podziwu, bo czujemy, że tam 
pod spodem realizowany jest ja-
kiś interes. Albo za słowami idą 
zupełnie inne czyny. Zdarza się 
też w działalności społeczno-po-
litycznej, że ukrywane są przy-
czyny lub skutki podejmowa-
nych działań. Najlepszym tego 
przykładem są festiwale kosz-

townych obietnic, które odbywa-
ją się właśnie, bo niedługo wybo-
ry do parlamentu. Wszystko to 
za pieniądze pożyczone (nawet 
te „wydrukowane” też są w za-
sadzie pożyczone). Uwierzcie mi 
Państwo (a na tym akurat dobrze 
się znam), że każdy pożyczony 
pieniądz oddamy. My wszyscy. 
Dobrym przykładem jest nasza 
sytuacja w gminie. Każdy metr 
sześcienny ścieków, który opła-
camy, to w istocie ponad 7 zł na 
spłatę różnych kredytów, które 
zostały zaciągnięte, żeby wybu-
dować kanalizację. Przyjemnie 
się buduje za pożyczone i prze-
cina wstęgi. A teraz wszyscy za 
to płacimy. Sama idea zaciąga-
nia długów nie jest zła. Jest to po 
prostu jedno z narzędzi świata 
finansów. Ale udawanie, że to 
nic nie zmieni i będzie dobrze, 
jest… nierozsądne.

W sferze publicznej trzeba 
mówić nie tylko o korzyściach, 
ale i o konsekwencjach podej-
mowanych decyzji. Koniecz-
ne jest ważenie interesów. Bo 
zdarza się, że interes ogółu bę-
dzie sprzeczny z interesem jed-
nostki. I czasem ogół musi ustą-
pić, a czasem jednostka. Chodzi 
jednak w istocie o to, żeby pod-
jąć działanie, by zmienić jakiś 
stan rzeczy tak, aby osiągnąć 
dobry rezultat. Przykład mło-
dej mieszkanki Przyszowic, jak 
i koncertu charytatywnego po-
kazują, że warto czynić dobro. 
Ale trzeba robić to dobrze.

Leszek Żogała
Wójt Gminy Gierałtowice

/22 maja 2023 roku/

CHUDÓW

Rowerem do szkoły
Do końca maja potrwać ma wspólna akcja Szkoły 
Podstawowej w Chudowie i gminy Gierałtowice, zachęcająca 
do korzystania z rowerów i… hulajnóg.

O  rozlicznych korzyściach 
z jazdy na rowerze moż-
na długo mówić i pisać. 

To wiedzą chyba wszyscy. Ale 
nie wszyscy mają w sobie tyle 
chęci, by na rower wsiąść i jeź-
dzić. Wspólne przedsięwzięcie 

szkoły i samorządu jest zachę-
tą – zwłaszcza dla najmłod-
szego pokolenia – do korzy-
stania z tego ekologicznego 
środka lokomocji.

Finał akcji 5 czerwca.
/b/ Fot. gieraltowice.pl

Warto czynić dobro
Podobno żyjemy w globalnej wiosce. Świat zrobił się „mały”. Przykład tego, jak najbardziej 
pozytywny, mamy i w naszej gminie. Świadomość i mądrość mieszkanek Przyszowic, córki 
i matki, uratowały życie człowieka w odległej Australii.
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Abstynenci  
pod Tatrami
Klub Abstynentów „Stokrotka” z Gierałtowic aktywnie 
uczestniczył w XXXII Ogólnopolskim Wiosennym Zlocie Rodzin 
Abstynenckich TATRY 2023.

Z lot odbył się w dniach 29 
kwietnia – 5 maja, w Małem 
Cichem koło Zakopanego. 

Tradycyjnie już zorganizowa-
ło go Trzeźwościowe Stowarzy-
szenie Kulturalno-Turystyczne 
w Katowicach. A udział wzię-
ło około 1400 abstynentów 
z całej Polski, głównie ze Ślą-
ska i Mazowsza, którzy trwają 
w postanowieniu dalszego ży-
cia w trzeźwości. Wśród nich 
znalazła się kilkunastoosobo-
wa grupa klubu z Gierałtowic.

– Otwarcie zlotu to zawsze 
wzruszające chwile i wyjątko-
wa atmosfera. Małe Ciche sta-
je się wtedy naprawdę głośne – 
twierdzą zgodnie abstynenci, 
którzy pod Tatrami spotykają 
się od lat, – Przemarsz orkiestry 
górniczej ze Szczygłowic, która 

od lat już otwiera abstynencką 
imprezę, koncerty, spotkania, 
warsztaty, sprawiają, że ta mała 
podhalańska miejscowość tętni 
wtedy życiem. Uczestnikom zlo-
tu w Małem Cichem przyświe-
cało w tym roku hasło: Miłość, 
wolność, człowieczeństwo.

– To bez wątpienia olbrzymie 
wartości, które można stracić, 
popadając w uzależnienie od al-
koholu czy narkotyków, a przy 
okazji również zdrowie, a w kon-
sekwencji i życie – powiedział 
nam jeden z abstynentów.

I trudno temu zaprzeczyć. 
Sześciodniowy pobyt pod Ta-
trami był okazją do zawierania 
nowych przyjaźni, podtrzymy-
wania tych już zawartych, ak-
tywnego wypoczynku na gór-
skich szlakach, uczestniczenia 

w interesujących koncertach, ale 
i korzystania z warsztatów tera-
peutycznych oraz spotkań słu-
żących rozwojowi osobistemu.

– Zlot wsparły w tym roku 
prawdziwe gwiazdy – zdradził 
nam jego uczestnik, Roman Ku-
rzyniec, prezes gierałtowickiej 
„Stokrotki”. – Mieliśmy okazję 
spotkać się z Rafałem Porze-
zińskim z Warszawy, dzienni-
karzem radiowym oraz twórcą 
i prowadzącym w TVP znany 
program „Ocaleni”, przedsta-

wiający ludzi, którzy podję-
li walkę, by wyjść ze szponów 
nałogu alkoholowego.

W bogatym programie wy-
kładów i prelekcji znalazło się 
miejsce na spotkanie z dokto-
rem n. med. Bohdanem Wo-
ronowiczem – lekarzem psy-
chiatrą, współtwórcą Polskiej 
Szkoły Odwyku, wielkim przy-
jacielem trzeźwiejących ludzi. 
A gościem specjalnym była 
Irenka z Arkon (USA) – od-
dana przyjaciółka i kustoszka 

Wspólnoty Anonimowych Al-
koholików.

– Zjazd w Małem Cichem 
byłby nieważny bez mszy św. 
polowej na Rusinowej Polanie 
– dopowiedział nam prezes Ku-
rzyniec. – Także i w tym roku 
odbyła się pomimo padające-
go deszczu. Po nabożeństwie 
część uczestników wspięła się 
z Rusinowej na Gęsią Szyję, by 
stamtąd podziwiać majestat pol-
skich Tatr.

jm, fot. „Stokrotki”

CHUDÓW. REAKTYWACJA KOŁA GOSPODYŃ WIEJSKICH

W grupie jest siła
Z początkiem roku Wioletta Paszek przejęła prezesowanie 
w chudowskim Kole Gospodyń Wiejskich. Funkcjonujące jako 
stowarzyszenie koło mocno się zaktywizowało. Regularne 
spotkania owocują udziałem w konkursach, rozwijaniem 
pasji, zdobywaniem nowych umiejętności, inicjowaniem 
wydarzeń integrujących lokalną społeczność. 

W iosenny rozruch zaczął 
się przygotowaniami 
do konkursu na Palmę 

Wielkanocną. Następnie przy-
szedł czas na udział w Kierma-
szu Wielkanocnym. Z sukce-
sami: III miejsce w konkursie 
kulinarnym koła i I miejsce 
indywidualnie Michaeli No-
coń. Bardzo udany okazał się 
też wielkanocny zajączek (tra-

dycyjne szukanie jajek przez 
dzieci), zorganizowany przez 
społeczniczki w Wielką So-
botę.

Wychodząc naprzeciw pasjom 
i chęci rozwijania manualnych 
zdolności Koło zorganizowało, 
nie tylko dla swoich członkiń, 
wyjazd do pracowni ceramicz-
nej WM Ceramika. Panie nie 
zapominają również jak ważne 

jest dbanie o siebie i relaks. Na 
jednym z ostatnich kwietnio-
wych spotkań gospodynie prak-
tykowały pielęgnację dłoni. Spo-
tkanie przy pysznym domowym 
cieście, kawie i herbacie upły-
nęło we wspaniałej atmosferze. 

Z kolei 1 maja KGW było jed-
nym z organizatorów Chudow-
skiej Majówki.

– Przygotowaliśmy dużo pysz-
ności, była również możliwość 
zakupu naszego pierwszego wy-
robu – „syropu z mniszka le-
karskiego”, który sprzedał się 
w mgnieniu oka – relacjonuje 
Wioletta Paszek.

W kole są 43 panie i jeden pan. 
Nowi członkowie są zawsze mile 
widziani, w szczególności męż-
czyźni. O tym, że KGW łączy 
pokolenia, niech świadczy prze-
dział wieku uczestniczek spo-
tkań: od 25. do 90. roku życia.

– To osoby pełne pasji i zaan-
gażowania, każda z innym ta-
lentem i głową pełną pomysłów 
– podkreśla prezeska.

– Chcemy, aby nasze panie 
mogły się integrować, nawią-
zywać nowe znajomości, po-
głębiać swoje pasje i dzielić się 
obecnymi. Staramy się spoty-
kać systematycznie – na razie 

raz w miesiącu – w sołtysówce. 
Zadowolenie i uśmiech pań po 
każdym spotkaniu jest dla nas 
wynagrodzeniem za zaangażo-
wanie – podkreśla pani Wiolet-
ta. – Możemy tylko żałować, że 
nie mamy siedziby z prawdzi-
wego zdarzenia, ale jesteśmy 
na dobrej drodze i już wkrót-
ce będziemy miały „swój kąt”.

Wszelkie informacje o dzia-
łaniach Koła Gospodyń Wiej-
skich z Chudowa dostępne są na 
ich profilu FB, zapraszamy ser-
decznie w ich imieniu.

/M M-B/  
foto: archiwum KGW w Chudowie

Społecznicy „Stokrotki” mile wspominają pobyt pod Tatrami.

Udział w Kiermaszu Wielkanocnym przyniósł gospodyniom z Chudowa wiele wrażeń i satysfakcji.
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Uskrzydlone sacrum
Za nami XXIX Koncert Pieśni Sakralnych im. ks. Grzegorza Gerwazego Gorczyckiego. 
Organizatorzy zadbali o dużą różnorodność programu, tak by każdy widz i słuchacz mógł 
znaleźć dla siebie jakąś muzyczną perełkę.

Wydarzenie odbyło się 
w niedzielę, 23 kwiet-
nia, w stałym miejscu 

– w kościele Matki Bożej Szka-
plerznej w Gierałtowicach. 
Nowością było zaproszenie do 
udziału Kwartetu Smyczkowe-
go Miasta Ogrodów z Katowic. 
Akompaniował on Magdale-
nie Stawowy (śpiew) w utworze 
Cesara Franka „Panis Angeli-
cus”. Solo zaśpiewali także Bła-
żej Czech „One Thing I know” 

oraz Piotr Marcol „You raise Me 
Up”, z akompaniamentem or-
ganowym Mirosława Marcola.

Była też okazja posłuchać mło-
dych wykonawców z zespołu dzie-
cięco-młodzieżowego Uskrzydle-
ni, działającego przy miejscowej 
parafii. Natomiast stałymi wyko-
nawcami, w całej historii koncer-
tów im. Gorczyckiego, są chóry 
działające w gminie Gierałtowi-
ce. Tym razem chór Skowronek 
z Gierałtowic, Słowik z Przyszo-

wic, Bel Canto z Chudowa i Ce-
cylia z Paniówek połączyły siły, 
śpiewając wspólnie pod batutą 
Beaty Stawowy.

Dodajmy, iż wszyscy wyko-
nawcy koncertu zostali ciepło 
przyjęci przez publiczność i na-
grodzeni gromkimi brawami. 
Należy podkreślić, iż na widow-
ni nie zabrakło osób niezwykle 
ważnych dla śląskiego życia mu-
zycznego, obecni byli m.in. dy-
rektorka artystyczna ŚZChiO, 

prof. Iwona Melson oraz prezes 
Okręgu Gliwicko-Zabrskiego 
ŚZChiO, Ryszard Buczek. Nato-
miast prezeska ŚZChiO, Weroni-
ka Czech, tym razem zajęta była 
śpiewaniem wespół z chórzysta-
mi macierzystego Skowronka.

Koncert z mikrofonem w dło-
ni poprowadziła Karolina Ko-
pacz. Tegoroczną jego edycję 
wspólnymi siłami zorganizo-
wali: Chór Skowronek z Gie-
rałtowic, Gmina i GOK w Gie-

rałtowicach oraz Parafia MB 
Szkaplerznej. W finale wyda-
rzenia przedstawiciele organi-
zatorów obdarowali reprezen-
tantów chórów, zespołów oraz 
solistów i akompaniatorów upo-
minkami, kwiatami i zasłużo-
nymi gratulacjami. Składali je 
m.in. proboszcz parafii w Gie-
rałtowicach, ks. Marek Sówka, 
i dyrektor GOK w Gierałtowi-
cach, Piotr Rychlewski. 

jm, fot. J. Miszczyk

GIERAŁTOWICE

KLANG  
niesie się daleko…
O zwycięstwo w konkursie piosenki dziecięcej i młodzieżowej 
KLANG rywalizowali młodzi i utalentowani soliści z różnych 
stron Śląska, a nawet Małopolski…

Do udziału zgłosiło się 20 
osób, m.in. z Chorzowa, 
Bielska-Białej i Częstocho-

wy. Przesłuchania odbyły się 
w sobotę, 13 maja, w murach Ze-
społu Szkolno-Przedszkolnego 
w Gierałtowicach.

W skład jury weszli: Wero-
nika Czech – prezes Śląskiego 
Związku Chórów i Orkiestr, 
dyrektor Gminnego Ośrodka 

Kultury Piotr Rychlewski i Mi-
rosław Marcol – muzyk i samo-
rządowiec.

W kategorii „szkoła podsta-
wowa” zwyciężyła Małgorzata 
Witkowska. Drugie miejsce za-
jęła Dominika Dyrbuś, a trzecie 
Helena Włodarz. Wyróżnione zo-
stały: Ewelina Strządała, Zuzan-
na Bodzioch i Julia Gabryś. W ka-
tegorii „szkoła średnia” nagrodę 

specjalną przyznano Julii Stanisz-
czak i Małgorzacie Konopackiej.

Jak pięknie młodzież śpiewa 
mogą przekonać się nie tylko ju-

rorzy. Sposobność nadarzy się 
3 czerwca podczas pikniku ro-
dzinnego z okazji urodzin ZSP 
w Gierałtowicach. Na dużej sce-

nie wystąpią wówczas wszyscy 
laureaci i wyróżnieni.

Oprac. wgg, b,
fot. archiwum organizatorów

Kwartet Smyczkowy Miasta Ogrodów.

Wspólny występ połączonych chórów miał wyjątkowy, wzruszający wydźwięk...

Konkursowy KLANG cieszy się zasłużonym prestiżem, przyciągając młodych solistów z odległych stron.
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Współpraca 
popłaca
Przedszkole w Gierałtowicach realizuje projekt „Przedszkole 
uczy, bawi, wychowuje…” z wykorzystaniem pozyskanej 
dzięki współpracy z Fundacją JSW tablicy multimedialnej. 
Jest to świetny sposób na ciekawe i interaktywne zajęcia dla 
dzieci w wieku przedszkolnym.

W  grupie „Pszczółki” w ra-
mach tematu „Polskie 
symbole narodowe” za-

proponowano dzieciom wiele 
różnych aktywności, takich jak 
prezentacje multimedialne, czy 
gry edukacyjne.

Jako wstęp do zajęć nauczy-
ciel zaprezentował na tablicy 
nasze symbole narodowe – fla-
gę, hymn i godło oraz zapoznał 
z mapą Polski. Przekazana w ten 
sposób wiedza stała się inspira-
cją do dalszych działań, takich 
jak tworzenie ciekawych prac 
plastycznych oraz do zadawa-
nia pytań, dzielenia się swoimi 

myślami i wrażeniami, a także 
do współpracy z innymi dzieć-
mi podczas rozwiązywania za-
gadek.

Inną ciekawą formą pracy z ta-
blicą są gry edukacyjne, jak np. 
„Memory”, której tematyka zo-
stała dostosowana do zaintere-
sowań oraz wieku dzieci.

Zajęcia z tablicą multimedial-
ną są wspaniałą okazją do roz-
wijania umiejętności poznaw-
czych i społecznych, a także do 
rozwijania kreatywności i wy-
obraźni.

Źródło: ZSP Gierałtowice

Tablica multimedialna to efektywne, a przy tym efektowne, narzędzie 
pracy pedagogicznej…/fot. archiwum ZSP Gierałtowice.

Chudowska Majówka
Obchody świąt najwcześniej rozpoczęto w Chudowie, bo już 1 maja, gdzie na obiektach 
sportowych miejscowego LKS Gwiazda odbyła się „Chudowska Majówka”.

Imprezę rozpoczął patriotycz-
ny akcent – wspólne odśpie-
wanie „Mazurka Dąbrowskie-

go” i przemarsz uczestników 
(po murawie starego boiska) 
z biało-czerwonymi flagami. 
Później rozpoczął się blok wy-
darzeń kulturalnych i rozryw-
kowych. W programie znala-
zły się występy dzieci ze Szkoły 
Podstawowej im. W. Budryka 
w Chudowie, nawiązujący do 
uchwalenia Konstytucji 3 Maja, 
konkurs gwarowy „Ślonzoki niy 
gynsi” z udziałem m.in. po-
wszechnie znanych chudowia-

nek: Moniki Organiściok i kon-
feransjerki wydarzenia – Ingi 
Papkali. Oprawę muzyczną za-
pewnił równie znany mieszka-
niec Chudowa, znakomity wo-
kalista – Romuald Ardanowski.

Organizatorzy nie zapomnie-
li o najmłodszych mieszkań-
cach. Dzieci mogły czerpać ra-
dość z uczestniczenia w licznych 
grach i zabawach prowadzo-
nych przez animatorów „Aka-
demii Uśmiechu”. Powszech-
nie dostępne były też popularne 
dmuchańce, czyli plastikowe 
zjeżdżalnie dla milusińskich. 

Natomiast wszyscy, duzi i mali, 
chętnie odwiedzali stoisko ga-
stronomiczne prowadzone 
przez miejscowe Koło Gospo-
dyń Wiejskich.

Majówkę wspólnymi siłami 
zorganizowali: Gmina Gierał-
towice i GOK w Gierałtowicach, 
KGW w Chudowie, GBP w Gie-
rałtowicach, Szkoła Podstawo-
wa w Chudowie, LKS Gwiazda 
Chudów, PGK w Przyszowicach 
oraz Inga Papkala i Romuald 
Ardanowski.

jm, fot. J. Miszczyk  
i arch. organizatorów

Początek majówki miał uroczysty – symboliczny i patriotyczny – wymiar...

Wszyscy, bez względu na wiek, mogli przebierać w atrakcjach...

O dobre samopoczucie uczestników święta zadbały m.in. panie z miejscowego KGW.
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Z KART HISTORII…

Siła ducha ponad śmierć
– Mimo narzuconych nam dwóch totalitaryzmów, polski Naród przetrwał, nie ukląkł przed wrogiem, udowodnił siłę 
polskiego ducha – podkreśla Autorka niniejszego felietonu przywołując w nim tiurmy, czyli łagry na Górnym Śląsku po 
zakończeniu II wojny światowej.

Po wkroczeniu Armii Czer-
wonej w styczniu 1945 roku 
na Górny Śląsk jego miesz-

kańcy zaczęli doświadczać „po-
wtórki z historii”. Eksterminację 
Polaków w wydaniu niemiec-
kiego totalitaryzmu zastąpiły 
sowieckie mordy, gwałty i gra-
bieże. Zaczęło się polowanie na 
miejscową ludność, wykorzystu-
jąc pozostawione przez okupa-
cyjne władze wykazy członków 
NSDAP, a nawet tylko miesz-
kańców sympatyzujących z fa-
szyzmem. Często ginęli ludzie 
przypadkowi. Wkrótce zaczęły 
się wypełniać więzienia i obozy 
pracy według sowieckich reguł.

Pierwszymi osadzonymi w to-
szeckim obozie pracy, zorgani-
zowanym w Szpitalu Chorób 
Psychicznych, byli uciekinierzy 
z wcześniej istniejącego tam nie-
mieckiego lagru. Zaraz po za-
jęciu miasta Sowieci nakazali 
miejscowym kobietom i mło-
docianym mężczyznom uprząt-
nięcie zwłok leżących w mieście, 
sami zaś zajęli się rabowaniem 
szpitalnego sprzętu. Toszecka 
tiurma funkcjonowała do paź-
dziernika 1945 roku i była swe-
go rodzaju miejscem „przeła-
dunkowym”, z którego więźniów 
kierowano do innych obozów 
pracy, głównie na Wschód. By-
wało, że również do radzieckiej 
strefy w Niemczech. Komendan-
tem obozu był członek NKWD 
– Iwan Wasilijewicz Pylajew. 
Od czerwca 1945 roku toszecki 
obóz działał pod nazwą „Tiur-
ma – łagier nr 2 NKWD miasta 

Toszek”. W połowie lutego 1945 
roku umieszczono w nim miesz-
kańców Toszka, głównie męż-
czyzn, którzy byli przeznaczeni 
do wywózki w głąb ZSRR. Więk-
szą grupę internowanych przy-
wieziono w czerwcu tego roku. 
Źródła podają, że byli to głównie 
Niemcy z Dolnego Śląska z Kra-
ju Sudetów, ludzie określający się 
jako Ślązacy lub Polacy podej-
rzani o niechęć do radzieckiej 
władzy. Osadzeni Górnośląza-
cy wcześniej przebywali w by-
tomskim więzieniu. Pędzono 
ich przez Miechowice, Rokitni-
cę oraz Pyskowice aż do Tosz-
ka. Jest wielce prawdopodobne, 
że w tej grupie było dwóch żoł-
nierzy Armii Krajowej z Kielc 
– Mieczysław Kubała oraz Ta-
deusz Kuryłło, adwokat z Kra-
kowa. Całego obozu pilnowali 
sowieccy żołnierze. Kiedy w to-
szeckim łagrze zdarzały się uda-
ne ucieczki, wtedy władze osa-
dzały w nim żony uciekinierów.

Oprócz Toszka istniały jesz-
cze obozy w Raciborzu, Opo-
lu, Łambinowicach, Gliwicach, 
Świętochłowicach oraz Jaworz-
nie. Na terenie huty w Święto-
chłowicach w czasie niemieckiej 
okupacji istniała filia niemiec-
kiego obozu koncentracyjnego 
Auschwitz. Po wkroczeniu Ar-
mii Czerwonej, od lutego do li-
stopada osadzano tam głównie 
Ślązaków. Szacuje się ich liczbę 
na kilka tysięcy. Ponieważ nie-
miecki nazizm wprowadził se-
gregację narodowościową, So-
wieci mieli ułatwione zadanie 

w wyłapywaniu ofiar. Do łagru 
w Świętochłowicach – Zgodzie 
trafiali Górnoślązacy z trzech 
grup volkslisty. Badania historii 
tego obozu wskazują, że wśród 
osadzonych dominował język 
polski w swej gwarowej odmia-
nie. Uwięzionych tam łagierni-
ków nie poddawano testom na 
polskość. Na tej zasadzie znalazł 
się tam pewien Holender, a na-
wet obywatelka Stanów Zjed-
noczonych. Świętochłowicka 
tiurma nie była obozem przej-
ściowym, przesiedleńczym, po-
nieważ więźniów wykorzysty-
wano do przymusowej pracy 
w pobliskich zakładach pracy.

Dla sowieckich wojsk Górny 
Śląsk był regionem zgermanizo-
wanym, który należało ekster-
minować, a potem zatrzeć śla-
dy. Zachowała się jednak długo 
utajniana księga zgonów prze-
chowywana w Urzędzie Stanu 
Cywilnego w Świętochłowicach. 
Znaleziono w niej około 1600 
ofiar. W obozie nie było żadnej 
opieki medycznej, dopiero pod 
koniec sierpnia 1945 roku poja-
wiło się nazwisko lekarza, nie-
jakiego Furtaka. Wtedy średnia 
zgonów wynosiła około 30 osób 
dziennie. Z kaźnią świętochło-
wicką wiąże się nazwisko niezwy-
kłego okrutnika Samuela More-
la. Aby Czytelnikowi oszczędzić 
traumy pominięto w tekście opis 
warunków obozowych.

Najbardziej rozpoznawalnym 
i zapamiętanym obozem w opol-
skiej części Górnego Śląska są 
Łambinowice. Na bazie niemiec-

kiego obozu Lamsdorf powstał 
łagier dla wrogów nowej władzy. 
Osadzano w nim ludność nie-
miecką czekającą na narodowo-
ściową weryfikację, a potem wy-
siedlenie lub zwolnienie. Znaleźli 
się w nim również Górnośląza-
cy, których Sowieci uważali za 
Niemców. Komendantem obo-
zu był niespełna 21-letni Czesław 
Gęborski, prawdopodobnie były 
więzień obozu pracy w Kochło-
wicach. Zapamiętano go jako sa-
dystę i brutala. Pozostał bezkar-
ny do 2005 roku, wtedy dopiero 
rozpoczęto przeciwko niemu pro-
ces. Niestety, nie doczekał wyro-
ku, ponieważ wcześniej zmarł.

Przez obóz, jak się szacu-
je, przeszło od 5 do 6 tysięcy 
osadzonych. Źródła podają, że 
zmarło około 1500 osób. Obóz 
funkcjonował do październi-
ka 1946 roku. W Łambinowi-
cach jest wiele symboli pamięci, 
które przypominają tych, któ-
rzy zginęli w strasznych cier-
pieniach i przez lata w całko-
witym zapomnieniu.

Sytuację osadzonych w gliwic-
kim więzieniu po wkroczeniu 
do miasta Armii Czerwonej w 
sposób niezwykle udokumento-

wany opisał John Saack w książ-
ce „Oko za oko” – niestety jest 
to lektura dla psychicznie od-
pornego czytelnika.

Przypominana w dwóch kolej-
nych tekstach martyrologia Po-
laków i innych nacji nie ma na 
celu wywoływanie traumy, ale 
ma uczyć, że suwerenność nie 
jest darem na zawsze. Ma rów-
nież uświadamiać, że mimo na-
rzuconych nam dwóch totalita-
ryzmów, polski Naród przetrwał, 
nie ukląkł przed wrogiem, udo-
wodnił siłę polskiego ducha. Jak 
zauważył A. Mickiewicz, „Na-
ród jest jak lawa, wewnętrznego 
ognia sto lat nie wyziębi”.

Urszula Hajduk Kaczmarczykowa

GIERAŁTOWICE

Bingo dla seniora
W maju gierałtowicka Świetlica Gminnego Ośrodka Kultury w ramach działań integrujących 
i aktywizujących osoby starsze ponownie zaprosiła na „Bingo dla Seniora”. Chętnych nie zabrakło. 

P ierwszy raz grałam w bin-
go i  jestem pod wraże-
niem. Bardzo miło spędza 

się czas przy kawie, gawędząc 
z uczestnikami – podzieliła 
się swoimi wrażeniami pani 
Bożena. 

– Polecam wszystkim senio-
rom, choć nie tylko. Gra jest re-
laksująca, a przy okazji można 
też wygrać miły upominek. Za-
praszam wszystkich chętnych 

na następne spotkanie, bo war-
to dobrze spędzić czas. 

Niebawem będzie ku temu 
następna okazja. Kolejna roz-
grywka została zaplanowana na 
16 czerwca (piątek), ponownie 
w Świetlicy Gierałtowice GOK 
przy ul. Korfantego 7b. Począ-
tek o godz. 11.

Dodatkowe informacje moż-
na uzyskać telefonicznie pod 
numerem 32 301 15 12.� /MM-B/

fot. Mirosława Mirańska-Baraniuk
Rozgrywki w bingo spodobały się 
ich uczestnikom.

W 2021 roku ukazała się 
monografia więzienia NKWD 
w Toszku. Zawiera ustalenia 
poczynione w oparciu o kwerendy 
w zasobie IPN, polskich archiwów 
państwowych, dokumentacji 
niemieckiej oraz Państwowego 
Archiwum Federacji Rosyjskiej w 
Moskwie. Monografię więzienia 
uzupełnia bogaty wybór relacji 
i zeznań świadków i byłych 
osadzonych oraz dokumentów 

źródło: ipn.gov.pl.
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ZAPOWIEDZI

Festyn rodzinny
27 maja (sobota) Rada Rodziców 
przedszkola w Chudowie zaprasza na 
Przedszkolny Festyn Rodzinny. Wie-
le atrakcji dla najmłodszych! Zabawa 
rozpoczyna się o godzinie 11 na boisku 
szkolnym w Chudowie.

Koncert chóralny
4 czerwca (niedziela) w kościele 
w Chudowie odbędzie się Koncert Pie-
śni Sakralnych im. Jana Pawła II. Wystą-
pią wszystkie chóry gminy Gierałtowi-
ce.  Początek o godz. 15. Zaprasza chór 
„Bel Canto” -gospodarz wydarzenia.

Na zielono
15 czerwca (czwartek) w godzinach 
17-19 w siedzibie GOK-u w Gierałtowi-
cach odbędą się  warsztaty kulinarne 
pod hasłem „Na zielono”.  Koszt: 15 zł. 
Zapisy pod nr. tel. 32 301 15 12. Zaprasza 
Gminny Ośrodek Kultury. 

Bingo!
16 czerwca (piątek) w Świetlicy Gierał-
towice GOK odbędzie się kolejne spotka-
nia w ramach „Bingo dla Seniora”. Po-
czątek o godz. 11. Zapisy pod nr. tel. 32 
301 15 12.

Ale jazda!
17 czerwca (sobota) odbędzie się ko-
lejny Trzeźwościowy Rajd Rowerowy. 
Do udziału zaprasza Klub Abstynentów 
Stokrotka. Szczegóły niebawem na pla-
katach.

Dni Paniówek
17-18 czerwca (sobota – niedzie-
la) w Parku Joanny w Paniówkach od-
będą się II Dni Paniówek. Organizatorzy 
zapewniają darmowe atrakcje dla dzie-
ci oraz dobrą zabawę dla dorosłych. Po-
czątek imprezy o godzinie 16. Szczegóły 
niebawem na plakatach.

/gok/

PRZYSZOWICE. MIĘDZYNARODOWE PARTNERSTWO

Erasmus zaciera granice
Przez blisko tydzień społeczność Szkoły Podstawowej w Przyszowicach gościła nauczycieli i uczniów z czterech krajów, którzy 
przyjechali w ramach wymiany partnerskiej programu Erasmus+.

W   grupie tej znaleźli 
się: Hiszpanie, Turcy, 
Szkoci i goście z Irlan-

dii Północnej. W sumie 10 na-
uczycieli i 14 uczniów. Wizy-
ta (24‒28 kwietnia) okazała się 
nie lada wydarzeniem, co pod-
kreśliło uroczyste powitanie 
gości w sali sportowej szkoły. 
Uczestniczyli w nim ucznio-
wie, nauczyciele, dyrekcja pla-
cówki, a także przedstawicie-
le samorządu gminy, z wójtem 
Leszkiem Żogałą. Nie zabra-
kło programu artystyczne-
go w wykonaniu gospodarzy 
i spontanicznych sytuacji, nie-
przewidzianych w scenariuszu 
akademii powitalnej. Było we-
soło, sympatycznie, momenta-
mi wręcz wzruszająco.

Uczniowie z odległych zakąt-
ków Europy doświadczali ślą-
skiej gościnności w trakcie ca-
łego pobytu w Przyszowicach. 
Zamieszkali bowiem u siedmiu 

miejscowych rodzin, które – jak 
zapewnia Anna Madeja, koor-
dynatorka Erasmusa w przyszo-
wickiej podstawówce od 17 już 
lat – zadbały w cudowny spo-
sób o ich komfort oraz wielość 
atrakcji. Dzieci odwiedziły m.in. 
ZOO w Opolu, katowicki Niki-
szowiec, szyb Guido w Zabrzu, 
Ojców. Interesująco było także 
na miejscu, w salach szkolnych, 
gdzie odbywały się lekcje poka-
zowe i warsztaty prowadzone 
przez zagranicznych pedagogów.

– Szkoła realizuje projekt 
o nazwie Holistic Approached 
Schools of 21st century – wyja-
śnia Anna Madeja. – Jej partne-
rami są Cafer Yener Ilkogretim 
Okulu z Turcji, Moneyrea Prima-
ry School z Połnocnej Irlandii, 
Law Primary School ze Szkocji 
oraz CPR Saladobrena z Hisz-
panii. Obecny projekt w dużej 
mierze dotyczy sfery emocjo-
nalnej naszych podopiecznych. 

Praktykujemy uważność, stosu-
jemy techniki relaksacyjne, ćwi-
czymy koncentrację.

Dodajmy, że szkoła skutecznie 
aplikowała o dotację na realiza-
cję projektu. Otrzymała 24 tys. 

euro z Unii Europejskiej, w ra-
mach sektora edukacji szkolnej, 
partnerstwa strategiczne, pro-
gram Erasmus+, Akcja 2. Dzię-
ki tym funduszom szkoła wy-
syła do partnerów 9 nauczycieli 
i 12 uczniów. Za nimi wymiany 
w Szkocji, Turcji i Irlandii Pół-
nocnej, a przed, kończąca pro-
jekt, wizyta w Hiszpanii.

jm, fot. Jerzy Miszczyk  
i archiwum szkoły

PRZYSZOWICE

Gwiazdy dla Kacpra
W sobotę, 20 maja, przed pałacem w Przyszowicach odbył się koncert charytatywny na rzecz 
chorego mieszkańca naszej gminy, 10-letniego Kacpra. Dla chłopca zaśpiewały gwiazdy 
programu telewizyjnego 
The Voice of Poland.

Z e względu na cykl wydawni-
czy Wieści, więcej o wyda-
rzeniu napiszemy w czerw-

cowym wydaniu. Bowiem 
impreza odbyła w dniu przy-
gotowywania bieżącego nume-
ru do druku.

Na zdjęciu Kacper z mamą 
Karoliną, w otoczeniu gwiazd 
The Voice of Poland.

jm, fot. J. Miszczyk

GIERAŁTOWICE

Smaczny maj
W maju odbyły się kolejne warsztaty kulinarne dla dzieci. Tym razem smakowitym tematem 
były gofry.

W iększość z nas nie wy-
obraża sobie wakacji nad 
morzem bez tego przy-

smaku. Dzieci uczyły się jak zro-
bić ciasto, do którego wymagane 
było oddzielenie białek od żółtek 
i ubicie piany. Następnie powsta-
ła bita śmietana jako nieodzow-
ny gofrowy dodatek. Kompo-
zycje smakowe dzieci dobierały 
same spośród bakalii i dżemu. 
Czy trzeba mówić, że pochła-
niały te smakołyki aż im się 
uszy trzęsły? Nie trzeba, wszak 
to „oczywista oczywistość”… 

Ostatnie w tym sezonie warszta-
ty 15 czerwca. Zapraszamy! 

MM-B
Fot. Mirosława Mirańska-Baraniuk

Zagraniczni goście zostali bardzo ciepło przyjęci – honory gospodarza 
gminy czynił wójt Leszek Żogała.

Urodziny jednego z przybyłych nauczycieli nie uszły uwadze 
prowadzących powitalną akademię – międzynarodowe towarzystwo 
odśpiewało mu angielską wersję polskiego „Sto lat”.

Warsztaty kulinarne cieszą się niesłabnącą popularnością.



Nr 189,  maj 2023 r. 10

BOKS. ERYWAŃ, GIERAŁTOWICE

Julia Oleś medalistką Mistrzostw Europy
Miło nam poinformować o międzynarodowym sukcesie Julii Oleś – pięściarki Gardy Gierałtowice, która zdobyła brązowy medal na Mistrzostwach Europy 
Juniorek w Boksie Olimpijskim.

P ięściarka z gierałtowickiego 
klubu reprezentowała Pol-
skę w kat. wagowej do 81 kg. 

W walce półfinałowej skrzyżo-
wała rękawice z Rosjanką Sofią 
Ohotnikovą – mistrzynią Europy 
z roku 2021. Niestety, Julia prze-
grała tę walkę i tym samym, jako 
półfinalistka, zdobyła 3. miejsce 
i medal brązowy. Oleś została 

drugą w historii Gardy pięściar-
ką, która wywalczyła krążek na 
Mistrzostwach Europy. 

Zawody odbyły się w dniach 
24 kwietnia – 4 maja w stolicy 
Armenii, Erywaniu. Rywali-
zowało w nich w sumie 316 za-
wodniczek i zawodników z ca-
łego kontynentu.

jm, źródło i foto: Garda

BOKS

Sukcesy w Pucharze Karpat
Na Międzynarodowy Puchar Karpat w Boksie Olimpijskim, który odbył się 13 maja 
w Sędziszowie Małopolskim, Garda wystawiła dziewięcioosobową reprezentację.

W  składzie nie zabra-
kło brązowej meda-
listki ME – Julii Oleś, 

która wygrała tam rywaliza-

cję w grupie juniorek. Nato-
miast w rywalizacji kadetek 
drugie miejsce zajęła Nico-
la Kudzia.

W rywalizacji chłopców wal-
ki wygrali: Jakub Trzewiczek 
(młodzik) oraz Michał Gajda 
i Kacper Gładysz (kadeci). Miej-
scami drugimi musieli zado-
wolić się: Szymon Kruszyński 
(młodzik), Stanisław Changat 
i Borys Cieśla (kadeci) i junior 
Nikodem Then.

Puchar dla najlepszego kadeta 
turnieju otrzymał Michał Gaj-
da. Wyjazd na zawody współfi-
nansowany był z budżetu Gmi-
ny Gierałtowice.

jm,  
źródło i foto: Garda

REKREACJA. RUSZYŁ SEZON ROWEROWY

Ależ fajna jazda na początek…
XIX Rodzinny Rajd Rowerowy po Gminie Gierałtowice i Okolicach zainaugurował letni sezon 
rowerowy. Impreza odbyła się w sobotę, 20 maja.

W  drogę wyruszono punk-
tualnie o godz. 10, tra-
dycyjnie sprzed Urzędu 

Gminy. W rodzinnym peleto-
nie ochoczo jechali mieszkań-
cy gminy ceniący aktywny wy-
poczynek. Tempo dostosowano 
do możliwości zarówno kilku-
letnich uczestników, jak i se-
niorów. Celem rowerzystów był 
Bujaków, a konkretnie sławne 

w regionie ogrody przy miej-
scowym kościele parafialnym 
– relacjonuje prezes Stokrotki, 
Roman Kurzyniec. – W ogro-
dach zaplanowano czas na od-
poczynek i posiłek.

Zwieńczeniem imprezy było 
spotkanie integracyjne na 
obiekcie Stokrotki przy ulicy 
Paderewskiego w Gierałtowi-
cach.

Głównym organizatorem 
udanego rajdu był miejscowy 
Klub Abstynentów „Stokrot-
ka”, wspierany przez samorząd 
gminy Gierałtowice, Gminny 
Ośrodek Kultury pod kierow-
nictwem Piotra Rychlewskiego 
i Przedsiębiorstwo Gospodarki 
Komunalnej.

Źródło: KA „Stokrotka”

REKREACJA

Żelazny jubileusz 
na kole
Turystyczny Klub Kolarski PTTK im. W. Huzy w Gliwicach 
obchodzi 65 urodziny. Na świętowanie żelaznego jubileuszu 
klubowicze wybrali sobie Park Joanny w Paniówkach.

U roczystości podkreślili ju-
bileuszowym rajdem rowe-
rowym w niedzielę, 7 maja. 

Wystartowali z gliwickiego ryn-
ku, metę mieli w Parku Joanny.

Zostali bardzo gościnnie 
przywitani – przez gospoda-
rzy, przyjaciół, bliskich i znajo-
mych, a także sympatyków ak-
tywnego stylu życia. Była ciepła 
kawa i herbata. Oczywiście też 
puchary, nagrody i pamiątki. 

Honorowano nie tylko za wyni-
ki, ale też m.in. liczebność dru-
żyn i rodzin, wiek uczestników 
i najbardziej zasłużonych spo-
łeczników.

– Pomimo pogody atmosfe-
ra była gorąca. Sezon rowero-
wy można uznać za otwarty 
– podsumowali organizatorzy 
i uczestnicy.

Oprac. b,
fot. gieraltowice.pl/FB

Paniówki bardzo gościnnie przyjęły rowerzystów z gliwickiego klubu.
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PŁYWANIE. MISTRZOSTWA OPOLSZCZYZNY

Pływali jak z nut
Kolejny świetny występ zanotowali pływacy Jedności 32 Przyszowice. Tym razem na Otwartych 
Mistrzostwach Województwa Opolskiego zdobyli 19 medali, w tym 14 złotych.

Z awody odbyły się w minio-
ny weekend (20‒21 maja) na 
długim basenie (50 m) pły-

walni „Wodna Nuta” w Opolu. 
Wzięło w nich udział w sumie 
385 pływaków (kobiet i męż-
czyzn) z 47 klubów, w  tym 
dwóch z Ukrainy. W tak licznej 
stawce znakomicie poradzili so-
bie reprezentanci klubu z Przy-
szowic, podopieczni trenerki 
Alicji Stachury. Najlepiej spi-
sał się Tymoteusz Wiszniowski 
(rocznik 2010) – zdobywca pię-
ciu złotych medali w rywaliza-
cji 13-latków. Tymek został także 
najlepszym pływakiem zawo-
dów w tej grupie wiekowej. Złote 
krążki zdobył w konkurencjach: 
100, 200 (2:09.56), 400 (4:30.11) 
i 1500 m (17:42.42) w stylu do-
wolnym, bijąc rekordy życio-

we. Na najdłuższym dystansie 
Tymoteusz odbierał złoto dwu-
krotnie – także za zwycięstwo 
w klasyfikacji OPEN. Uzyska-
nymi czasami potwierdził, iż 
jest obecnie najlepszym pływa-
kiem w Polsce wśród 13-latków, 
na długim (olimpijskim) base-
nie. Na krajowej liście rankingo-
wej jest numerem 1 aż w 5 kon-
kurencjach – od 100 do 1500 m 
w stylu dowolnym.

W Opolu medalami błysnęli 
także: Maja Rączkowska (2007) 
– 4 złote – na 400 i 1500 m w st. 
dowolnym. W obu tych konku-
rencjach Maja wygrała również 
klasyfikację OPEN. Do kolek-
cji dołożyła także dwa srebrne 
na 200 m w st. dowolnym – za 
drugie miejsce wśród 16-latek 
i w klasyfikacji OPEN. Anna 
Okoń (2009) – zdobyła 3 zło-

te (200, 400, 800 m w st. do-
wolnym) i srebrny na 100 m 
w st. dowolnym. Matylda Raj-
ca (2010) – 2 złote (400 i 800 m 
w st. dowolnym) oraz srebrny 
medal na 100 m w tym samym 
stylu.

Pozostali reprezentanci Jedno-
ści także przypływali do mety 
na czołowych pozycjach, co 

ważne, bijąc przy tym rekor-
dy życiowe.

jm, fot. arch. klubu  

ZSP W GIERAŁTOWICACH

Sukcesy piłkarzy Morcinka
Piłka nożna to dyscyplina, która w Szkole Podstawowej im. Gustawa Morcinka 
w Gierałtowicach stoi na wysokim poziomie. Dowiodły tego dwa turnieje rangi rejonowej 
i wojewódzkiej.

Puchar Tymbarku
11 maja, na Stadionie Ślą-

skim, reprezentacja SP 
z Gierałtowic, w kategorii wie-
kowej U10, wzięła udział w wo-

jewódzkim finale ogólnopol-
skiego turnieju piłki nożnej 
– „Z Podwórka na Stadion o Pu-
char Tymbarku”. Młodzi piłka-
rze znakomicie poradzili sobie 

w fazie eliminacji – wychodząc 
z grupy.

W 1/8 finału przeciwnikiem 
była klasa sportowa Górnika 
Zabrze, grająca w barwach za-

brzańskiej Szkoły Podstawo-
wej nr 6.

Piłkarze Morcinka przegrali 
mecz z Górnikiem minimalną 
różnicą bramek – 1:2, jednak, jak 
podają trenerzy z Gierałtowic, 
w grze nie ustępowali bardziej 
doświadczonym rówieśnikom.

Szkolne Mistrzostwa Woje-
wództwa

Reprezentacja Morcinka – 
w kategorii wiekowej zawod-
ników z rocznika 2010 – oka-

zała się najlepsza w rejonowym 
szczeblu rozgrywek Szkolnych 
Mistrzostw Województwa Ślą-
skiego Igrzysk Dzieci w Piłce 
Nożnej.

Mistrzostwo rejonu piłkarze 
z Gierałtowic zapewnili sobie 15 
maja w Gliwicach, gdzie poko-
nali 3:1 reprezentację miejscowej 
SP nr 6. Tym samym awanso-
wali do finałów wojewódzkich. 

jm,  
źródło i foto: SP w Gierałtowicach

PIŁKA NOŻNA. KLASA OKRĘGOWA

Mistrz już znany
To nie częsta sytuacja – na 6. kolejek przed końcem sezonu 
Orzeł Miedary zapewnił sobie tytuł mistrzowski w klasie 
okręgowej (gr. śląska 1).

K ropkę nad „i” piłkarze 
z Miedar postawili 7 maja 
w Paniówkach, gdzie w me-

czu na szczycie pokonali wice-
lidera – Tempo Paniówki 3:0. 
Historyczne gole na wagę ty-
tułu wbili: Daszkiewicz, Bujak 
i Dziemba. Mecz w Paniówkach 
był okazją do fetowania sukcesu. 
Klub z Miedar i kibice przygo-
towali się na taką ewentualność. 
Były szampan, race, okoliczno-
ściowy baner i mnóstwo radości.

Orzeł wykonał swój sportowy 
plan przed czasem i z nawiązką. 
Natomiast wszystkie nasze dru-
żyny, występujące w tej samej 
grupie, muszą walczyć do koń-
ca. Tempo o wicemistrzostwo 
okręgówki, natomiast Jedność 

32 Przyszowice o utrzymanie 
w lidze. Do zakończenia sezonu 
pozostały jeszcze cztery kolej-
ki. W ostatniej – zaplanowanej 
na 17 czerwca – dojdzie do der-
bów gminy. W Przyszowicach 

zmierzą się miejscowa Jedność 
i Gwiazda Chudów.

jm, fot. J. Miszczyk

W meczu na szczycie Tempo (w białych strojach) uległo Orłowi Miedary 0:3.Tymoteusz Wiszniowski.



PRZYSZOWICE

Piłkarska WETA rozstrzygnięta
Majówka w Przyszowicach rozpoczęła się od WETY, czyli meczu piłki nożnej mieszkańców o Puchar Sołtysa. Trofeum zgarnęli przyszowiczanie mieszkający 
„przed baną”, pokonując rywali „zza bany” 2:1.

 W imieniu zwycięzców, puchar odebrał Adam Długaj – kapitan drużyny „Sprzed bany”. 
Wraz z gratulacjami wręczył go sołtys Przyszowic, Andrzej Gawlik.

G ole dla zwycięzców wbili: 
Rafał Nowicki w 41 minu-
cie i Rafał Rajman w 49. 

Honorowego dla drużyny „Zza 
bany” strzelił Grzegorz Błasz-
czyk w 67 minucie. Mecz skła-
dał się z dwóch części po 35 mi-

nut każda. 1 maja na stadionie 
w Przyszowicach obejrzało go 
nawet 500 kibiców. 

Równie gorąco oklaskiwano 
zarówno przegranych jak i zwy-
cięzców, którym puchar wręczył 
sołtys Andrzej Gawlik. Dodaj-

my, iż w składach obu drużyn 
zagrało wielu znanych przyszo-
wiczan. 

Za futbolówką ganiali m.in. 
samorządowcy, działacze i tre-
nerzy miejscowego klubu Jed-
ność oraz wielu piłkarzy, któ-

rzy wyczynową karierę mają już 
dawno za sobą. Wszyscy mo-
gli liczyć na gorący doping pu-
bliczności.

Czytelnikom niezoriento-
wanym w realiach Przyszo-
wic wyjaśniamy: „Przed baną” 

– to część miejscowości od to-
rów kolejowych w stronę Panió-
wek i Chudowa. „Za baną” – od 
torów kolejowych w stronę prze-
ciwną, czyli Gliwic i Bojkowa.

jm,
fot. Jerzy Miszczyk

Drużyna „Sprzed bany” w strojach niebieskich.

Piłkarskie zagrywki i sztuczki podziwiało wielu kibiców, którzy wypełnili  
stadionowe trybuny.


